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Japom ja  w obliczu groźnego wstrząsu.
Ub. tydzień przyniósł Japonji burzliwe otwarcie parlamentu, który rozpoczął swe obrady pod znakiem ostrego konfliktu, zarówno z rządem, jak 

i z arm ją, na tle wysuwanych przez arm ję haseł wzmocnienia ustroju politycznego i gospodarczego państwa. Konflikt ten może wyjść daleko poza 
ramy wewńętrznych zagadnień Japonji, kryjąc w sobie możliwości silnych odgłosów na widowni politycznej świata. Rząd prem iera H iroty podał się do 
dymisji. Rozwiązanie kryzysu japońskiego przyniosą najbliższe dni. — Na ilustracji centrum Tokio z gmachem Banku Japonji na pierwszym planie: 
na lewo cesarz Japonji, Hirohito.

K atastrofa lna  p o ­
wódź w Stanach  
Zjednoczonych .
Stany Zjednoczone na­

wiedziła katastrofalna w 
rozmiarach powódź, któ­
ra spowodowała olbrzy­
mie straty . Około 700 tys. 
osób znajduje się bez da­
chu nad głową. Na zdję­
ciu fragm ent jednej z za­
lanych miejscowości pod 
Louisville nad rzeką Ohio.
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I dale p rzed  stoicie nie rey jon a l ne w Katowicach.
Teatr im. Stanisława W yspiańskiego w Katowicach wystawi! barwne 

widowisko regjomalne pióra St. Ligonia i Al. Kubiczka p. t.: „Wesele na 
G. Śląsku, cioszące sic od wielu lat wielkiem powodzeniem na rozmai­
tych scenach polskich. Nit zdjęciu jedna ze scen tego barwnego wido­
wiska.

P olicjo  no ytciazdkt; bezrobotnym.
Na posterunku w Kom arnie odbyła sie gwiazdka dla 15 dzieci szkolnych, 

urządzona przez delegacje Stow. „Rodzimi Policyjna" z Rudek. Dzieci 
otrzym ały 15 par obuwia i artykuły  spożywcze. — Na zdjęciu widzi­
my obdarowane dzieci i delegatów „Rodziny Policyjnej" przed bramą 
posterunku P. P. w Komarnie.

II okowach loda.
Ostatnie burze i mrozy na Bałtyku utrudniły podróż parowców, których po­

wrót do portów był znacznie spóźniony. Przyczyną zwłoki były nietylko burzli­
we warunki atmosferyczne i kra lodowa na powierzchni morza, ale także lód po 
krywa.iąey pokłady okrętów, liny, kominy itp. grubym pokrowcem. Na ilustracji 
parowiec zupełnie pokryty lodem po przybyciu do portu w Szczecinie.

Hat rep rezen ­
ta cy jn y  „T esp “ 

w Stebniku.
Tradycje (karnawałowe 

na prowincji posiadają 
dawną żywotność, o czerń 
świadczy udalły ze wszech 
miar reprezentacyjny ba! 
„Tespu" w Stebniku z 
udziałem gości z W ar­
szawy, Lwowa i Zagłębia 
naftowego. — Oto zdjęcie 
uczestników balu z u- 
< I ziałem repreze n ta nt ów 
władz cywilnych i wojsk.
Na lewo:

Niezwykły okaz 
świni.

W ogrodzie zoologicz­
nym w San Diego w Ka- 
lifornji znalazła się „za 
kratkami" niezwykła dzi­
ka świnią, nazywana tam 
„babirusa", przywieziona 
z lasów Sumatry. „Babiru­
sa" posiada grubą skórę 
hipopotama i przypomi­
na to zwierzę kształtami.

Kudowa hali 
targow ej w Gdyni.
Od kilku miesięcy trwa­

ją w Gdyni prace przy 
budowie wielkiej hali 
targowej. Koszta budowy 
wy mi osą 1,800.000 złotych. 
Ukończenie hali spodzie­
wane jest w jesieni b. t'. 
Na zdjęciu montaż bra­
my wejściowej do przy­
szłej hali targowej.

Nowe obserwatorjum  m eteorologiczne w Tybecie.
W odległości 600 mil na północny wschód od Lassy w Tybecie stanęło kosztem 

ministerstwa lotnictwa w Bombaju wielkie obserwatorium meteorologiczne któ­
rego kierownikiem jest uczony meteorolog angielski dr Lee (na ilustracji)

Karnawał na K oderze.
Nastanie karnawału obchodzone jest w Fmnchalu na Ma derze uroczyście. Nad 

miastem rozbłyskują tysiące rakiet, nadając jego rnurom osobliwy urok.
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Południowa Anglja pod  wodą.
Jednocześnie z wiadomościami o strasznej kiesce powodzi w Ameryce — doniosły telegramy 

o wielkim wylewie Tai-mzy, której szeroko rozlane wody zatopiły kilka miejscowości.

Zamiast łódek — ł y ż w y  j a k o  środek  
komunikacji.

Malowniczy Spreewald pod Berlinem, .przecięty licznem i 
kanałami i strumykami, ujął mróz w okowy lodu. Mieszkań­
cy Spreewaldu, posługujący się latem łódką jako środkiem 
komunikacyjnym, zastąpili go obecnie sankami i łyżwami.

S porty  zimowe
budzą ape ty t!
Zdawało sie, że i te­

go roku, podobnie jak 
roku ubiegłego, ominie 
nas sezon sportów zi­
mowych, bo wiosenna 
aura .panowała do po­
łowy stycznia. I nagle 
ogarnęła, niemal całą 
Europę potężna zima 
ze wszystkiemu towa­
rzyszącemu zjawiska­
mi, jak mriozy, śnie­
życe i gruba warstwa 
lodu na stawach i rze­
kach. Sportowcy korzy­
stają w pełni z sezo­
nu, uprawiając zwłasz­
cza ulubiony S p o r t  
n a c i  a r  siki. Po mi­
łej „pracy*1 czeka ich 
zasłużony wypoczynek 
i posiłek.

Tam, gdzie zatonął „Johanna 1'hordęn
".Na północ od Szkocji miedzy skalistem, stromem wybrzeżem a wyspami Orikmey zatonął mo­

torowy statek finlandzki, „Johanna Thorden" wskutek rozbicia sie o skale- Większa cześć za­
łogi i pasażerów zginęła w nurtach morza. Na zdjęciu cześć tułowia statku, wystająca z fal.

Ognisty tem peram en t węgierski na lodzie.
W Garinisch-Partenkirchen w Niemczech popisują sie jazdą 

figurową na lodzie dwie urocze, pełne ognistego temperamen­
tu Węgierki, siostry Botond. Na ilustracji widzimy je na lo­
dzie w stylizowanych kostiumach narodowych podczas po­
pisów.

Na lewo:
Z  tea tru  im. J . 

Słowackiego  
w Krakowie.
Publiczność k r a -  

k o w s k  a przyjęła 
bardzo życzliwie ko­
medie Pirandella 
„Ależ to nie na se- 
rjo“, graną dosko­
nale przez zespół 
Teatru Miejskiego. 
Na ilustracji scena 
akitu II miedzy pp. 
R. Pawłowską i Z. 
Modzelewskim — w 
głębi stoją: Grud- 
niewski i Tatarski.



Obserwator ju m  astronom iczne  
tr K onstan tynopolu

zaopatrzone zostało obecnie w olbrzym ią 'kamerę 
fotograficzną do pomiarów ruchów ciał niebie­
skich, której objektyw ma 300 milimetrów śred­
nicy.

Centralne m ody przygo tow u ją  s ię  ju ż  
na sezon letni.

Miano, że d o p ie ro  te ra z  u ję ła  zim a w s ro g ie  okow y p ó łn o ­
cn ą  cześć g lo b u  z iem sk ieg o , a  p a n u ją c e  m rozy n ie  p o z w a la ją  
m a rz y ć  tak  ry c h ło  o  w iośn ie , c e n tr a le  m o d y  w E u ro p ie  
i w  A m ery ce  p ro je k tu ją  ju ż  k re a c je  n a  sezon w iosenny  
i le tn i. O to  je d e n  z o s ta tn ic h  m odeli le tn ic h , k tó ry  ju ż  te ra z  
u jr z a ł  św ia tło  d z ien n e  w P a ry ż u ,

J a k  w idziany, m odne b ędzie  o irgandi ja k o  m a te r ja !  n a  to a ­
le ty  lo tn ie , z  tą  je d n a k  ró żn icą , że w  sezon ie  u b ie g ły m  no­
szono su k n ie  z o rg a n d i g ła d k ie g o  i w y tłaczan e g o , w sezonie 
w iosennym  i  le tn im  1937 będzie  m odne o rg a n d i ażu ro w e w d e ­
sen ie  kw iatow e. Z fasonów  lan so w a n a  będzie  n a  to a le ty  le tn ie  
k loszow a p rin o esk a , u z u p e łn io n a  f ig artc iem . J e d y n ie  b u f ia s te  
rę k a w y , noszone ju ż  o d  k ilk u  sezonów , n ie  u le g ły  zasad n i 
ezo zm ian ie .

Karnawałowe maski.
Dorocznym zwyczajem przez ulice m iasta Do- 

naueschinigen (Badeinja) przeciągnął niedawno po­
chód karnawałowy licznych masek.
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Gdynia w okowach lodu.
iPort w Gdymi spętały okowy lodowe. Wybrzeże pokrył świeży śnieg. Ilu ­

strac ja  przedstawia pełen nastroju obrazek z naszego wybrzeża. K utry  
rybackie w porcie gdyńskim.

7’.5-letni Polak s ta r tu je  w zawodach lekkoatle tycznych
W V i neonu es pod Paryżem odbyły sic niedawno zawody lekkoatletyczne, 

do których zgłaszać się mogli wszyscy amatorzy. Zgłosił się też Polak p. 
Olszewski, iktóry — mimo 75 lat wieku — przebiegł całą trasę w doskonałej 
formie. Sędziwego lekkoatletę przedstawia nastza ilustracja na mecie.

S tra jk  
w am erykańskim  

przem yśle  
samochodowym.
Liczba strajkujących 

robotników w am erykań­
skim przemyśle samocho­
dowym sięga 250.000. Wo­
bec ustawicznych niepo­
kojów władze ściągnęły 
na teren m iasta F lin t 
(stan Michigan) wojsko 
oraz liczne oddziały po­
licji, zaopatrzone w bom­
by łzawiące, maski gazo­
we i karabiny maszy­
nowe.

O l t f O Ł
ptYM -  POZY poaniu t>

— - p u r r  POCEmun

„S ym fo n ja  stali*".
W związku z rozbudo­

wą lotnictwa am erykań­
skiego tam tejszy prze­
m ysł lotniczy pracuje 
ze zdwojoną intensywno­
ścią. Oto wnętrze jednej 
z amerykańskich fabryk 
silników lotniczych w 
Detroit.




